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WIADOMOŚCI KRAJOWE. 
— Z Podgórza dnia 24. września. — 


Dnia 21. b. m. odprawił się tu obrzęd po- 
święcenia nowego kościoła, wystawionego z hoj- 
ności Najjaśnićjszego Cesarza i Króła, Pana na- 
szego najmiłośeiwszego. €elebrował jks. Jani- 
kowski, dziekan kapituły tarnowskićj, w assy- 
slencyi licznego duchowieństwa, w obec tysiąca 
ludu tak totćjszego , jak z okolicy na tę uro- 
czystość zgromadzonego. Gdy kaznodzieja skré- 
Ślił w treściwych wyrazach dobroczynność N. Pa- 
na, najłasłkawszego kołatora nowego kościoła, 
pobożny lud wzniosł gorące modły za długie i 
szczęśliwe panowanie Najj. Pana i pomyślność 
wszystkićj Najj. cesarskićj rodziny. Kosciol tem 
piękny i okazały wystawiony został, śród róż- 
nych przeszkód, w dwóch latach. 

— Z Wiednia. — 


Najwyższóm postanowieniem z d. 25. wrześ., 
wydanóm do c.k. nadwornćj nauk komisyi, raczył 
N. Pan nadać najlaskawićj mićjsce pićrwszego 
astronoma przy obserwatoryjum astronomicz- 
nóm di Brera w Medyjolanie, drugiemu astro- 
nomowi przy lómże obserwatoryjum , Franci- 
szkowi Carlini= „ 


Dnia 24. paźdz. wyjechał z tąd na powrót do 
Rzymu margrabia Hugo Piotr Spinola, kardy- 
' nal, który długi czas był nuncyjuszem papiéz- 
kim pa c. k. Dworze Austryjackim. 

WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE. 
Królestwo Polskie. 

— Z Warszawy d. 24. października, — 

O odbytych manewrach wojska ces. rossyj- 
skiego , donosi gaż. niem. Der Warschauer 
Correspondent: »Dnia 19. b. m. zakończyło 
wojsko ces. ross. zwykłe coroczne manewra. 
Pogoda nie była zupelnie powabna, przecież 
zgromadzilo się tak wiele ciekawych widzów, 
iż trudno ich liczbę wyrazić. Odkomendero- 
wana dnia 20. t. m. aż do Łowicza przednia 
straż, która jw jenerał gubernator hrabia Witt 
oddat pod rozkazy jenerała porucznika Suli- 
my, (ponieważ załoga warszawska niemogła tyl- 

o w części wystąpić) spotkała: dnia 2. (14) 
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3. listopada 1832, 


koło Łowicza nadchodzacy korpus jenerała jaz- 
dy barona Kreutz. Rozpoczęta potyczka trwa- 
ła aź do wieczora; z wielką z obydwóch strom 
zaciętościa i zręcznościa, z jaką wykonywane 
wszystkie obroty, przednia straź odparta zosta- 
ła do Bolimowa. Dnia 3. (15.) obserwowały się 
obadwa korpusy nad brzegami rzéki Rawka. 
Następujacego dnia cofnał się jenerał- porucznik 
Sulima z Bolimowa do Szymanowa, przyczóm 
jego tylna straż wstrzymała kilka natarczywych 
ataków, wykonanych przeciw nić} przez prze- 
magający korpus jenerała Kreutza; w skutek 
czego bronił następujacego polćm dnia korpus 
jenerała Kreutz przejścia przez rzókę Pissia, 
nie daleko wsi Kaski. * Gdy od tćj wsi aż do 
Błonia wiele znajdowało: się gruntów zasianych, 
wstrzymano zaióm spotkanie się, i przeciagnio- 
no drugiego dnia przez takowe hez walki; 
korpus warszawski ustawił się nakonicc pog 
Wolą, w pićrwszćj linii byłych polskich forty- 
fikacyi, gdy tymczasem korpus jenerała Kreutz 
obsadził Włochy, i ustawił się naprzeciw kor- 

usowi warszawskiemu. W piątek d. 19. ogo- 
dzinie 14i6j przed południem udórzył korpus 
jenerała Kreutz na piórwszą liniją, bronioną 
przez korpus warszawski. Jw. jenerał-guber- 
nator hrabia Witt posłał tegoź dnia znaczne 
posiłki korpusowi warszawskicemu, i objął sam 
dowództwo nad nim. Walczono z wielką wy- 
trwałością między Wolą i Czystem, i tylko po 
największych usiłowaniach: udało się jenerało- 
wi Kreutz swoją przemagającą siłą zająć Czy- 
ste i zdobyć Wolą. Tym sposobem zakończyły 
się obroty; wszystkie wojska weszły do War- 
szawy z muzyka, a jo. książę feldmarszałek 
okazał wszystkim dowódzcom, jeneralom, oli- 
córom i żołvićrzom zadowolenie swoje z wiel- 
kićj dokładności, zjaką te obroty wykonywali.* 


Rossyja. 
— Z Petersburga d, 10. paźdz. d. s. — 


6. b. m. j. c. m. w.* książe Michał w po- 
Żądanóm zdrowiw wrócił do tutćjszćj stolicy 
z Moskwy. 

Rozkazem dziennym cesarskim z d. 22. wrze- 
śnia b. m. wiełki książę Michał nrianowany 
szefem Narskiege pułku Huzarów, który odtąd! 
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ma się jego pułkiem nazywać; — przyjęci zo» 
stają do służby, do 3go okręgu Zandarmów, 
następni oficćrówie byłych wójsk polskich. 
Pułkownik Morytowski, kapitanowie: Oborski, 
w stopniu majora; Niewodowski, Wydorowski, 
fnez-de-l,eon, Malski, Wrześniewski, Bartosze- 
wicki, Tym i Rzeszotarski; porucznicy : Ją- 
worski, Białoskorski, Remiszewski, Gałecki, 
Grzybowski, Majewski, Nizowski, Sieniakie- 
wicz, Cywiński, Nieprski, i Dąbrowski ; podpo- 
rucznicy: Chimonowski, w stopniu porucznika, 
Wyszyński, Bohdanowicz, Montrymowicz, Gru- 
dziński, Brzoska, Kamiúski, Goreeki, Skarbek, 
Dabrowski, Jurgaszko i Biernacki. 


Ukazy cesarskie do rządz. senatu. 31. sierp. * 
wZnajdując potrzebę pomnożyć środki kształ- 
cenia biegłych lókarzy w cesarstwie naszćm, 
uznaliśmy za przyzmoita ustanowić w Wilnie 
oddzielna medyko-chirurgiczną akademija , i 
liczbę uczących się na koszcie skarbowym w in- 
Btytucie medycznym byłego uniwersytetu wi- 
leńskiego podnieść do 200. ŻZatwierdziwszy usta- 
wę i etat tćj akademii, sporządzone przez mi- 
nistra spraw wewnętrznych a rozważane w ra- 
dzie państwa, i przesyłając je rządzącemu se- 
natowi dla przyprowadzenia do skutku, rozka- 
Żujemy : 1) zamknąć znajdujący się dotąd w Wil- 
_ nie instytut skarbowy medyczny, przenićść zeń 

uczniów de zakładajacćj się tam teraz akade- 
mii medyko - chirurgiczaćj, zaś summę 22,240 
rubli 75 kopiejek sróbrem, na utrzymanie tego 
instytutu, etatem 15. listopada 4820 roku prze- 
znaczoną i ze skarbu państwa wypłacana, użyć 
na utrzymanie medyko - chirurgicznćj akade- 
mii wileńskićj. 2.) Niewystarczającą zaś ilość 
dla uzupełnieńia przeznaczonćj teraz zatwier- 
dzonym etatem oddzielić z funduszów eduka- 
cyjnych. 3) Oddajacy się, w liczbie innych 
gmachów, pod wiedzę medyko - chirurgicznćj 
akademii, były kościoł uniwersyteeki, utrzymy 
mać z dochodów pojezuickich, na takichże za- 
sadach, jak i inne kościoły pojczuickie,« 

48. września b. r. Prezydcnt komysyi usta- 
nowionćj na rozbiór spraw radziwiłłowskich, 
Franciszek Wereszczaka , na własna próźbę, 
z powodu słabości zdrowia, otrzymuje uwolnie- 
pie od tego urzędu. 

W dodatku do Kuryjera Litewskiego czytamy 
następne ogłoszenie prokuratoryi radziwiłłow- 
skiej. 

»Ponieważ termin 45. paźdz. na rozpoczęcie 
układów z jww. ww. zastawnymi wierzycielami 
massy radziwilłowskićj przeznaczony, jest nie- 
daleki, prokuratoryja dla wiadomości osób in- 
toresowanych oznajmuje : Że upoważniona zo- 


stała do wchodzenia w uklady na następnych 
zasadach: =* — 

1) Za summę zastawna właściciel odbićr.ć 
odpowiedni szacunek z'dóbr ocenionych podług 
zasad najwyżćj utwierdzonćj tabelli szacunko- 
wćj 12810 roku. r 

2) Jeźliby którykolwiek z kredytorów zasta- 
wnych posiadał jeszcze dług rękodajny , obli- 
gowy, takowy razem z zastawnym w kapitale 
i procentach będzie opłaconym ; prawo to je- 
dnak nie może służyć zastawnikom, którzy cu- 
dze nabyli obligi, ani kredytorom obligowym, 
co cudze ponabywali zastawy. 

3) Wszelkie długi, tak zastawne jak ręczne, 
wyżćj wyszczególnione, przepisami formalnómi 
prawa obleczone i Żadnćj już kwestyi nicule- 
gajace, będa przyjmowane do likwidacyi. — 
Ponieważ jednak wielu zastawników są razem 
dłużnikami massy, dla tego sammy zastawne 
i obligowe, nawet prawdziwe, potąd opłacone 
nie będa, póki i pićrwszy właściciel i wlewko- 
nabywea jeżeli jest, zupełny i ostateczny nie 
zrobią z massa rachunek, lub nie zyskają de- 
kretu komisyi radziwiłłowskićj ostatecznie ozna- 
czającego ich należności. 

4) Zostawią się kredytorom prawo wyboru 
z tabelli dóbr przeznaczonych dosprzedaży, po- 
dług pićrwszeństwa obrachunku, bez narusze- 
nia wszelako porządku, który dla nie rozerwa- 
nia łaczności majątków bedzie ustanowiony. 

' 5) Hrabiowie Wittgensztein dla przyśpiesze- 
nia i ułatwienia układów oświadczają, że kre- 
dytorowie zastawni na mocy ninićjszego posta- 
nowienia przystępujacy do nabycia majątków 
za swą należność, wolni sa od płacenia goto- 
wizna dziesiatćj części, ukazem 1818 roku na 
dług skarbowy zawarowanćj, i hrabiowie Witt- 
gensztein przyjmują na siebie zaspokojenie 
onej. 

"6) Obciążenie majątków, naznaczonych do 
przedaży długami funduszowómi, duchownómi 
albo bankowćmi, nie może kredytorów wstrzy- 
mywać od ich nabycia, gdyż hrabiowie Witt- 
gensztein biorą na siebie zaspokojenie tych 
ciężarów, gdyby takowe miały stawić jakakol- 
wiek do nabycią przeszkodę. ? 

7) Ponieważ mogłoby zatrudciać układy i to, 
że nie zawsze w proporcyi do summ zastaw- 
nych może nastapić dogodny oddział majątków: 
dla tego moga kredytorowie zastawni doliczać 
do summ swoich superatę albo gotowómi pie- 
niędzmi, aļbo długami massy, nabytemi od kre- 
dytorów recznych z tym warunkiem: že sum- 
my, dia dopełnienia przedstawione, nie mogą 
przewyższać jednćj siodmój części wartości 
dóbr, i Ze długi ręczoe będa się przyjmować 
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z gimm kapitalnych tylko, naleźność których 
ustanowiona będzie podług wyżćj przepisanych 
prawideł. 

8) Przy przedały części dóbr z wielkiego 
obrębu, zachowany będzie wzgląd, aby po- 
zostałych dóbr nie pozbawiać wygód gospo- 
darskich. Lecz pod żadnym pretekstem na- 
hywcy nie moga excypować z obrębów majat- 
ków przeznaczonych do przedaży oderwane czą- 
stki ziemi, lasów, stawów it. p., chybaby do- 
godność przyległych majątków massy tego wy- 
magała. ` ` 

9) Ustanowione będą prawidła jeneralne do 
układów w formie, przecinającćj nietytko wszel- 
ka możność, ale i podobieństwo do jakichkol- 
wiek ma przyszłość pretensyj. , 

10) Rredytorowie zastawni, żadający układu, 
objaśniać maja. prokuratoryi massy radziwił- 
łowskićj na piśmie swoje chęci z wyszczegól- 
nianiem należytości. Prokuratoryja ze swojej 
strony w jak najkrótszym czasie obowiązana 
będzie okazać wzajemne massy z kredytorem 
stosunki, albo, gdyby to miało mićjsce, bezza- 
aadność jego pretensyi. Skoro po takowych obja- 
Śnieniach nastapi zobopólne zgodzenie się na 
ostateczny obrachunek , takowy ma być zapi- 
sany własnoręcznie przez kredytora do księgi 
sznarowćj i zakonnotowany przez prokuratoryją. 
Poczóm bredytor może przystapić do wybrania 
Z podanćj tabelli majątku odpowiedniego jego 
likwidalnym należnościom , na który prawo 
wieczyste, podług ustanowionych prawideł bę- 
dzie mu natychmiast wydanóm. 

11) Przy tém sporządzony będzie protokuł, 
gdzie z wszelkiómi szczegółami zapisywane będą 
przyczyny, dla których rozpoczęty z kuedyto- 
rem układ nie doszedł, aby mićć urzędowe 
usprawiedliwienie czynności prokuratoryi. 

12) Htsięga obrachunkowa nie będzie zam- 
knięta i dla kredytorów ręcznych: zamiarem 
bowiem hrabiów Wittgenstein jest, gdy układy 
z kredytorami zastawnćmi pomyślnie pójdą, na 
tychże samych zasadach domierzyć satysłakcyję 
ikredytorom ręcznym. 

14) Układy na mocy ninićjszego postanowie- 
nia trwać będa przez miesięcy ośm. Jeźcli 
ten czas upłynie bezskutecznie , lub nie od- 
powić oczekiwaniu, traktacyje zamknięte zo- 
stana, i wszelkiego tytułu kredytorowie czekać 
będą satysfakcyi z wydziału sądowego mająt- 
tów przez exdywizyja na mocy ukazu 7. lu- 
tego 4828 roku. 

Dan w Wilnie dnia 18. września 1882. 


. Donosą ze Skulan, iż 7. września rzóka Prut 


Wystąpiła nader znacznie zbrzegów i zatopiła 
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nietylko stojący pod pomienionćm miasteczkiem 
dóm kwarantanny, lecz wszystkie nawet wsi 
Księztwa Multańskiego nad tą rzćka leżace ,. 
zcałóm mieniem mieszkańców, 

Hiszpanija. 

Oto jest treść namienionego w przeszłym 
numerze dekretu amnestyi, wydanego pod d. 
7. z. m. przez królową hiszpańską w jéj cha- 
rakterze jako zastępczyni swojego małżonka: 
»Ponieważ postanowiłam rozpocząć sprawowa- 
nie owych wysokich obowiązków , które mi 
mój nader dcogi i wielce ukochany małżonek 
swoim monarchicznym wyrokiem z daty dnia 
wczorajszego poruczyć raczył, i ponieważ wraz 
Życzę sobie szczęśliwy dzień urodzin mojćj do- 
stojnćj najstarszćj córki, infantki Donny Ma- 
ryi Izabelli Ludwiki, oznaczyć rysem łaska- 
wości, nadaję powszechną amanestyja wszyst- 
kim więźniom, osadzonym w więzieniach ma- 
dryckich, jakoteż wszystkim innym uwięzio- 
nym, znajdujacym sie w innych więzieniach 
królestwa, godnym tój łaski. Ponieważ chęć 
moja zgadzała się z chęcią króla , rozkazuję , 
aby w zastosowaniu tego wyroku łaski, miano 
pa oku wszystkie wypadki i warunki, objęte 
król. wyrokiem z dnia 20. października 1830. 
Dan w St. Ildenfonso d. 7. października 1832. 
(Z podpisem królowćj. Do Don Joseph de Ca- 
franga.)e 

W tym samym dniu wydany przez krolewa 
wyrok do otworzenia uniwersytetów , jest na- 
stąpujacćj osnowy: »Wielki i szlachetnie my- 
ślacy naród, jak ten, który boska opatrzność 
ojcowskićj pieczołowitości króla, mojego na- 
der drogiego i wiełce ukochanego małżonka 
powierzyła, jest godzień najszczćrszego życze- 
nia, aby przyczynić się we wszystkićóm do je- 
go sławy i blasku. Myśl ta, zajmujaca nie- 
ustannie jego serce od chwili jego na tron 
wstąpienia, znałazła zawady, niepodobne do 
opisania, aby nie wzbudzić dotkliwych wspo- 
mnień. Jedna z największych jest nicwia- 
domość , która podobna zarazie, szórzyła się 
tak nadzwyczajnie, j£ zaledwie ktoś uszedł 
tćjże. Z tego godnego opłakania źródła pły- 
nęły największe błędy, które burza państwa 
i niszczą najsłusznićjsze , najroztropnićjsze , 
najrozumnićjsze , najmędrsze i najdobroczyn- 
nićjsze instytucyje. Z tego powstają owe 
niezgody , stronnictwa i wzgardliwe imiona 
stronnictw, obłuda, pokrywająca larwa cnoty 
najhaniebnićjsze zbrodnie , i oddajaca imię 
dobra publicznego namiętnościom, które mu 
najwięcćj szkodzą. Chcąc temu złemu stawić 
szranki nie do przekroczenia, i ednowić mi- 
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łość;.okazywaną zawsze przez ten wspaniało- 
amyślny naród ku swoim monarchom , szcze- 
gółcićj w.tych dniach ostatnich, postanowiłam 
pomiędzy innćmi środkami powszechnie uzy- 
tecznómi, i na mocy udzislonćj mi przez króla 
władzy wyrokiem z dnia wczorajszego, podnieść 
znówu uniwersytety do tćj świetności, która 
dawnićj. Hiszpaniją tak wsławiła, i rozkazuję, 
aby zaniechano prywatnćj nauki, cierpianćj i 
dozwolonćj wśród koniecznych okoliczności ; 
aby w d. 28. b. m. otworzono uniwersytety, 
iaby listy wpisów w d. 25. listopada, stoso- 
wnie do zwyczaju, były zamknięte. Oznaczo- 
ny termin nie może być pod żadnym pozorem 
przedłużony- Zwrócisz waćpan na to swoję 
uwagę i kazesz to wykonać. (Z podpisem Kró- 
lowćj.) Dan w St. lldenfonso d. 7. paździer- 
mika 1882. Ðo Don Joscph de Cafranga.* 

Z Vigo w Galicyi piszą pod d. 30. wrześniá: 
„Wczoraj wieczorem o godzinie S$mćj zawinęła 
do naszego portu eskadra Dom Miguela; dó- 
wodzi nią sześćdziesiatletni starzec, Joao Fe- 
„lis Ferreira de Cambos, i składa się z okre- 
tu linijowego Joao VI. (o 80 działach i ma 77 
ludzi osady), z fregaty Princesa Real (o 50 
działach i 480 ludzi), dwóch korwet i dwóch 
„brygów. Eskadra ta przyprowadziła zabrany 
statek brazylijski, lecz ze swojćj strony utra- 
cila statek parowy. 
czyła dla ićj eskadry ośmiodniowa kwarantan- 
nę. Poza wyspa widziano tuzią okrętów, za- 
pewne fotę Dom Pedra, ścigającą flotę Mi- 
guelistów.= 

Wielka Brytanija i Irlandyja. 

W d. 12. października z południa o godzi- 
nic 2ćj odprawil król kapitale (jońskiego) or- 
-deru Š. Michała i S. Jórzego, i nadał panu 
„Dougłas godność kawalera tego orderu. Admirał 
sir Pultney Malcolm , który stosownie do sta- 
tutów tego orderu, przy złożeniu naczelnego 
dowództwa nad flotą w morzu śródziemnóm, 
odesłał ozdoby orderu wielkiego krzyża, został 
-na nowo tym orderem udarzony. Poczćm miał 
bord Durham prywatne posłuchanie u króla, 
„a wieczorem. powrócił król do Windsoru. 

Admirał Malcolm pracował w d. 15. z. m. 
z południa w admiralicyi , i nazajutrz wyje- 
chał do Portsmouth. 

Sun ż d. 16. października: mówi: »Wieść, 
rozszórzona przez Gazetę wieczorną , że flota 
angielska odebrała rozkaz odplynać na Skal- 
dę, jest mylna. Flota otrzymała rozkaz , ze- 
brać się w Spithcad i być w gotowości do służ- 
by. Lecz powtarzamy, iż dotąd nie nadesziy 
Żadne rozkazy, aby użyto: przeciw Holandyi 
środków -zmuszających.<« 


Junta zdrowia przezna- 


R 
Gazety londyńskie z d. 46. października nie 
zawićrają zadnych wiadomości z Portugalii. 
Gazety londyńskie czynią uwagę , że wypra- 
wa Dom Pedra liczy trzy okrety, które nosi- 
iy nazwisko: »ltsiążę Wellington.< 
Gazety angielskie donosza ciagle o posyłce 
ludzi, koni i zapasów wojennych do Oporto; 
tak w d. 13. z. m. odpłynał statek parny z 300 
młodymi ludźmi i mnóstwem materyjałów wo- 
jennych do Oporto. Tegoż samego wieczora 
jeden okręt podniósł kotwicę z końmi, a ma- 
ły szoner z prochem i racami kongrewskiómi.. 
Pałkownik Marat, który w pićrwszych dniach 
października powrócił z Oporto do Londynu, 
chce, jak słychać, udać się na północ, i nie 
jest pewna, ezyli przyjmie slużbę w wojsku 
Dom Pedra. Mieszkanie jego w Londynie jest 
blizko micszkania jego stryja, hr. Survilliers. 
Małżonka pułkownika znajduje się w Ameryce. 


Francyja. 


Marszałek Gerard, który w nocy z dnia 47. 
października od wojska północnego przybył 
do Paryża, miał w d. 18. konferencyja z mi- 
nistrem wojny, który zaraz potóm. udał się 
do króla, gdzie zebrala się rada o godz. 2. 

Moniteur zawićra postanowienie królewskie 
o odmianach zaszłych w zakresie czynności nie- 
których ministerstw ; treść jego jest następu- 
jąca: Art. 4. Do ministerstwa handlu nałeżćć 
'będzie: przedstawianie osób na prefektów, pod- 
prefektów, jeneral. sekretarzy, radzców prefek- 
tury, prezydentów miast , oraz członków rad. de- 
partamentowych i powiatowych; zwołanie rad de- 
partamentowych i powiatowych, uskutecznienie 
praw tyczących się orgauizacyi departamento- 
wéj i municypalnćj; gwardyja narodowa i iune 
interesa wojskowe, do których wchodzi wła- 
dza cywilna. Art. 2. Do ministerstwa spraw 
wewnętrznych należa odtąd interesa handlu 
księgarskiego i drukarnie. Art. 3. Również 
królewski instytut francuzki, muzeum historyi 
naturalnej , kolegijum Francyi, biblijoteki pu- 
bliczne , akademija i towarzystwa. 

Dzieńnik Constżtutioneł zawićra porównanie 
rozumowań gazet prowincyjnych względem no- 
wego ministeryjum, szczególnićj z gazet mia- 
sta Rouen, Lille, Troyes i Sensles, zawićra- 
jacych najmocnićjsze deklamacyje przeciw 
doktrynerom. 

Moniteur zawióra obszórny okólnik ministra 
publicznego oświócenia do rektorów akademii. 
Minister żąda dokładnego objaśnienia o stanie 
nauk, we wszystkich szkołach mićjseowych i 
względem ulepszeń tamże mających się przed- 
sięwziąć. —— W tćj mierze rzecz. w każdym 
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względzie należycie rozważona i wypracowana 
powinna poprzedzić projekt prawodawczy. Po- 
nieważe jak ten okólnik wyraża, vnic powinna 
być żadna gmina bez szkół elementarnych , 
ani jeden departament hez szkoły normalnćj, 
przeto nie powinno być także żadne miasto; li- 
czące 7 do 8000 dusz, gdzieby nie było śred- 
nićj szkoły, w którćjby się kończyły nauki ele- 
mentarce , i sićgały do tego punktu, od któ- 
rego poczynają się uczone studyja naszych ko- 
legijów.« 

. Na rozkaz rzadu drukowany będzie co mie- 
siac wyciag z korespondencyi konsulów i prze- 
sółany zostanie przez ministeryjum handlu 
izbom handlowym. Stan obcych jarmarków, 
widoki handlu na kazdym z tych, å korzyści lub 
środki ostrożności mające się ztego wyciagnać 
dla handlu francuzkiego, będa przedmiotem 
tego ogłoszenia. Równie każda odmiana wta- 
ryfie celnćj wszystkich narodów, jakotóż wszy- 
stkie nowe ustawy, mogace handel interesować, 
będą natychiniast przełożone i wiadomość o nich 
rozszćrzona. 
raz zaprowadzić dzieńnik, w którym umieszczać 
będzie przesółane sobie pamiętniki, mogące 
być ważnómi dla handlu i przemysłu Francyi. 

Na giełdzie paryzkićj mówiono o objaśnieniu 
zasad, które miało wyjść w Monitorze przed 
otyorzeniem izb, aw któróm każde minister- 
stwo wyłoży swoje polityczne zdania. To wy- 
znanie wiary miało być podpisane przez wszy- 
stkich członków gabinetu. 

Pan Sebastiani nietylko nie przyjął parostwa, 
lecz także oiiarowanćj sobie posady w radzie 
ministrów bez portfeuille. 

Sprawa deputowanego Berryer w Blois zdaje 
się być zawikłaną, w skutek ważnych zeznań 
podpułkownika Tournier, jako świadka do 
Blois powołanego. 

Izba parów jest teraz w sposobie następu- 
jacym złożona: Parów, których przed ostatnićm 
wyniesieniem ich na godność mianowano, jest 
225; między tómi 'jest trzech z mianowania 
pod d. 29. listopada 1831, którzy jeszcze nie 
byli przyjęci, mianowicie: hr. Drouot, marg. 
Bizemont i ksiażę Moskwy. Dwóch nić mają 
jeszcze doradczego głósu, mianowicie: książę 
Richelieu i hr. Herwyn de Nevelle; 26 nić 
naja jeszcze potrzebnego wieku. Parów osta- 
tniego mianowania, wlącznie z panem Augu- 
êtynem Perier, jest 63, zatóm w ogóle 288. 

Między nowo mianowanymi parami znajduje 
się 2 marszałków, 15 jenerałów poruczniltów, 
2 jenerałów majorów , 1 były jeneralny inspek- 
tor, 2 wice-adinirałów, ogółem 22 wojskowych; 
daléj 4 byłych ministrów stanu, 5 radzców 


Ministeryjum handlu zamyśla te- _ 


stanu, 4 byłych radzców stanu, 2 prefektów, 
3 byłych prefektów , 1 mer paryzki, 19 człon- 
ków rad departamentowych , ogółem 38 urzę- 
dników administracyjnych ; 2 byłych członków 
zgromadzenia konstytucyjnego, 4 były senator, 
4 były członek zgromadzenia prawodawczego, 
8 deputowanych , 44 byłych deputowanych , 
ogółem 24 członków prawodawstwa; 3 człon- 
ków sądu kasacyjnego , 2 członków sądów kró- 
lewskich, 1 członek izby rachunkowej , ogó- 
łem 6 urzędników sprawiedliwości; 3 posłów 
i 2 byłych posłów, ogółem 5 dyplomatyków; 
nakoniec, 5 członków instytutu, 4 radzców uni- 
wersytetu i 4 profesorów , ogółem 13 uczonych. 
Bankierów i kupców odprawiono z kwitkiem. 
Journal du Commerce czyni uwage, iz w licz- 
bie nowych parów jest także kilku kandydatów, 
którzy się na ostatnich wyborach deputowa- 
nych nie utrzymali, jako to: pp. Allant, Caux, 
Felix Faure, Humbłot-Contć, Łabriffe , Mont- 
guyon, 'Thenard, Tripier, Villemain. 
Dzieńnik Journal du Commerce czyni nastę- 
pujące uwagi nad mianowaniem nowych pa- 
rów: Znajdujemy między nimi trzech urzę- 
dników dworu, a mianowicie : jenerała Atha- 
lin, adjutanta królewskiego, jenerala Baudrand, 
adjutanta następcy tronu, i pana Canonville, 
kawalera honorowego u dworu księżniczek. 
Oprócz tego widzimy na tćj liście teścia obok 
zięcia, to jest: pp. Humblot-Coste i Thenard. 
Instytut reprezentowany jest w izbie przez pp. 
Villemain, Cousin, Sylvestre de Sacy, The- 
nard i Roussin. PP. Gautier i Berbis znani 
są z swego przywiązania do starszćj linii Bur- 
bonów. Również zajmowali zawsze miejsca 
strony prawój: pp. Dupleix de Mezy i Labriife. 
Izba parów składała się w czasie studnio- 
wych rzadów Napoleona z 118 członków. Z tych 
wczoraj 8 napowrót godność parowska odzy- 
skało. Wprzódy już weszło do izby 47 z nich 
za czasów restauracyi, a 15 przez dekret z d. 
19. listopada 1831. Gdy 58 z nich umarło, 
więc dzisiaj pozostało tylko 45, którzy dosto- 
jeństiwem tém na nowo zaszczyceni nie zostali, 
iako to: jenerałowie Bertrand, Clausel, Cam- 
brone, Durosnel, hr. Fallot de Beaumont, 
były arcybiskup w Bourges, hr. Forbin-Janson, 
książę Gaeta, jenerał Delaborde , Lemarrois, 
marszałek Lobàu, hr. Marmięr, książę Padui, 
książę Rovigo, hr. Sieyes, hr. Thibaudeau. 


Królestwo Obojćj Sycylii. 


List z Neapola z d. 2. paźdz. donosi, że w d. 
10. września tak straszna panowała burza w czę- 
ści prowincyi Terra di Otranto, ć prawie ró- 
wnała się najstrasznićjszemu orkapowi Ame- 
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ryki. Wzięła kierunek ku stronie północno- 
wschodniej, i w szórokości 300 stóp wywarła 


swój skutek. Powyrywała całe lasy -drzew oli- . 


wnych, niesła je w powietrzu, uszkodziła drze- 
wa i wiele domów 
mieniła w grózy. Szkody na polach wynoszą 
300000 dukat.; szkody w mieszkaniach jeszcze 
nie obliczone; 6 osób zginęło w polu, 29 znała- 
zło śmiórć przy zwaleniu się domów w Otranto, 
63 zostało ranionych, a wielu otrzymało kontu- 
zyje. Strata ludzi byłaby większa, gdyby więk- 
sza część mieszkańców pod tenczas nie znajdo- 
wała się była przy pracy w polu. Król posłał 
na wsparcie nieszczęśliwych 26400 fr. 


Holandyja. 


Król jmć z przełożonych sobie trzech kan- 
dydatów mianował p. Collot d'Escury prezy- 
* “dentem drugićj izby stanów jeneralnych nate- 

raźnićjsze posiedzenie. 

Wiadomość o ostatnich uchwałach londyń- 
skich spowodowała towarzystwo asekuracyjne 
w Roterdamie , nie podpisywać więcćj zabez- 
pieczeń na czas niebezpieczeństwa wojny. 

Dzieńnik Z/arlemsche Courant czyni uwagę, 
Że wyprawie na Skaldę, zapowiedzianćj w ga- 
zetach angielskich, teraźnićjsze jesienne po- 
wietrze iburze podczas porównania dnia z nocą 
nie są sprzyjające. 

W Herzogenbusch zamówiono już Kwatóry 
dla sztabu jeneralnego głównćj kwatéry.= Nie- 
wiadomo jeszcze, Kiedy taż będzie z 'Tilburga 

rzeniesiona. Ponawiane doniesienia o pomna- 

Żaniu się wójsk na granicy belgijskićj i domysł 

o możności atakowania nas ztćj strony, zdaje się, 

że dały powód do środków ostrożności. Wielki 

ark odwodowy. przeniesiono z Gertruiden- 

Ba do Oss, zapewne dla powodzi; które 
4 tamże nastapiły. Mówią także o zalaniu wodą 

części kraju między Breda a Bergen-op- Zoom. 

Nieustaonie pracują około wałów pod Terheide. 

Belgijum. 

Ttról, jak słychać, wyjedzie niebawem do 
głównćj kwatóry w Lowanijum. - Część służby 
królewskićj już się tam udała, 

Dz. Union donosi, że obóz pod Diest ma być 
zwinięty, i że 20,000 ludzi tamże stojących 
miało otrzym:* rozkaz ruszyć ku granicy. 

Gazety bruxelskie z dnia 45. października do- 
noszą: Główna kwatóra naszego wojska ma być 
jutro do Lowanijum przeniesiona. W tćj chwili 
trudnią się budową mostu dła wojska pod 


i wsie Otranto i Diso za-, 


Wahlem. Kilka batalijonów odwodowych ma 
się połaczyć z batalijonami wojennómi. 

Podług listu z Braxelli, rozkaz do przenie- 
sienia głównćj kwatćry belgijskićj do Lowani- 
jum dany został w skutek odebranćj depeszy 
od marszałków Soult i Gerard. Król Leopold 
zamyślał udać się w dniu 17. października do 
Lowanijum i tegoż dnia odprawić przegląd dy- 
wizyi jenerała Harel pod Diest; zaraz po prze- 
gladzie ma być obóz zwinięty i wojsko udać się 
ma ku Maestricht. Inne dywizyje ruszyć maja 
równocześnie w tym samym kierunku. 

Jak słychać, nadszedł tu już 70ty protokuł, 
namieniońy przez pisma holenderskie. 

Gażety bruxelskie donoszą pod d. 16. paź- 
dziernika: elostalacyja sądu kasacyjnego nastą- 
piła w dniu 15. Nie było żadnego adwokata. 
Tak więc urzeczywiściła się niechęć, z jaka 
publiczność przyjęła dzieło pana Raikem. O 
godzinie 1szćj zaprowadzono appellacyją i try- 
bunał pićrwszćj instancyi ; na tćj uroczystości 
znajdowali się prawie wszyscy adwokaci bru- 
xelscy. Na placu przed pałacem sprawiedli- 
wości stał batalijon, ponieważ się wrzawy oba- 
wiano.“ 

Turcyja. 

Niebawem po zajęciu Jerozolimy wydał Ibra- 
him pasza następujący firman: »Jerozolima 
obejmuje świątynie i pomniki dawnych czasów, 
które Chrześcijanie i Żydzi z najodleglejszych 
krajów zwiedzać zwykli. Lecz ci.liczni piel- 
grzymowie mieli przyczyny użalać się na nie- 
zmierne podatki, których się od nich po dro- 
dze domagano. Ponieważ zależy mi na tóm, 
położyć koniec tak oczówistym nadużyciom, 
rozkazuję wszystkim Muzułńanom paszaliku 
Saide ,- jakotóż obwodów Jerozolimy, Tripolis 
i wszystkich prowiucyj morza śródziemnego, 
aby na wszystkich drogach i na wszystkich 
mićjscach wszystkie takiego rodzaju daniny bez 
różnicy znieśli, Rozkazuję oraz, aby księża 
chrześcijańscy, należący do kościołów , w któ- 
rych czytana bywa ewanielija, i sprawujący ob- 
rzędy swojćj religii, nie byli więcćj zmuszani 
do opłaty dowolnych należytości, które na nich 
dotad nakładano.« 


WIDOWISKA we LWOWIE. 


Teatr niemiecki. — Dziś, Zampa, oder: Die Mar- 
morbraut, wielka czarodziejska opera w 3ch 
aktach. 


Jutro: Das war ich, komedyja w 1 akcie i po- 
psy bszuchomowcy. 


(Do tego Nru. Gazety dołączony jest Nr. 44. Rzmaitości. ) 
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